
 Ostatnio czytałam książkę Thomasa Morgensterna pt. „ Moja walka o każdy metr ”.  

 Thomas Morgenstern to 29 – letni, były austriacki skoczek narciarski. 

W swojej książce pisze m.in. o rywalizacji ze swoim kolegą z kadry Gregorem 

Schlierenzauerem. Wspomina o zwycięskich skokach oraz o bardzo groźnych wypadkach. 

Opowiada o bólu, który czuł, uderzając twarzą w twardy zeskok i tłumaczy, dlaczego nie lubi 

skoczni w Planicy. Zdradza też, co czuje skoczek narciarski, gdy po groźnym upadku znów 

zasiada na belce. 

 Pierwszy groźny wypadek był w 2003 roku, gdy miał 17 lat. Wyglądał tak groźnie, że 

nie było wiadomo, czy Thomas znów powróci do skoków.  

Następny był w 2014 roku na mamuciej skoczni Kulm. Pozostał wówczas tylko miesiąc do 

rozpoczęcia igrzysk olimpijskich w Sochi. Thomas zdecydował się, że wystartuje.  

Udało mu się stanąć na nogi, lecz wraz ze swoją kadrą zdołał zdobyć tylko srebrny medal w 

konkursie drużynowym. Po igrzyskach zakończył karierę. 

 Ta opowieść jest bardzo ciekawa i wzruszająca. Daje dużo do myślenia. Przeczytałam 

ją jednym tchem i uważam, że jest niesamowita. 

 Na koniec zacytuję moją ulubioną myśl z książki: „ Bałem się przed każdym skokiem, 

ale mimo tego skakałem. Kochałem to. ” 

Chcecie dowiedzieć się więcej o Thomasie Morgensternie? 

Musicie koniecznie przeczytać tę książkę. 

Gorąco polecam. 
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